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Wakacje już za nami, jednak  często powracam do nich we wspomnieniach, gdyż był to okres dla 

mnie bardzo radosny, przede wszystkim ze względu na nadmiar czasu, który mogłam poświęcić na 

czytanie książek. Gdybym chciała zrecenzować wszystkie książki, jakie przeczytałam, zajęłoby mi 

to tyle czasu, że połowa  czytelników już dawno by zasnęła, więc skupię się na książce, która 

wywarła na mnie największe wrażenie. Mianowicie mówię o książce "Zanim się pojawiłeś" Jojo 

Moyes. Gdy przeczytałam opis znajdujący się na okładce, byłam sceptycznie nastawiona. Książka z 

niepełnosprawnym bohaterem, była dla mnie czymś odległym, bałam się, że nie będę  mogła się 

wczuć w tę książkę. Jednak moje obawy były niepotrzebne. Książka wciąga już od pierwszej linijki. 

Główną bohaterka jest Louisa Clark - bardzo specyficzna osoba z wyjątkowym stylem ubioru, 

pracująca w kawiarni. Po jej zamknięciu, szuka nowej pracy i podejmuje ją w domu Traynorów. Nie 

wie, jak trudne zadanie będzie jej powierzone, ale potrzebuję pieniędzy, by pomóc rodzinie, więc 

podejmuje ją bez wahania. Początkowo jest załamana zachowaniem Willa, który okazuje się mieć 

podły charakter. Lou boi się, że nie podoła okiełznaniu jego humorów i zostanie bez grosza. 

Podczas czytania wiele razy przyjmowałam różne postawy, czasem potępiałam zachowanie Lou,  

a czasem wręcz jej dopingowałam, by to, co robiła, miało sens i nie skończyło się fiaskiem. Książka 

ma wiele zwrotów akcji, co na pewno podnosi jej atrakcyjność. Przeplatane są różne wątki, przez co 

książka jest idealna nie tylko dla fanek romansideł. "Zanim się pojawiłeś" czyta się bardzo szybko  

i nadaje się nie tylko na wakacyjną codzienność, ale także na zimowy wieczór z gorącą herbatą  

i ciepłym kocem. Louisa jest bardzo otwartą osobą, tak jak cała jej rodzina. Jest bohaterem 

wielowymiarowym, więc myślę, że każdy odnajdzie w niej cząstkę siebie. Przed Lou będą stały 

bardzo trudne zadania, czy im podoła, czy znajdzie z Willem wspólny język, a może się nawet 

zaprzyjaźnią? Odpowiedzi na te wszystkie  pytania znajdziecie w książce. Gorąco polecam jej 

przeczytanie i mam nadzieję, że powieść Was nie zawiedzie. 

Natalia Błachnio kl 3e 


